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Kapitulacja Piłsudskiego
Wczoraj wieczorem odebraliśmy z W arszawy od 

naszego sprawozdawcy parlamentarnego wiadomość 
teleio.i czna, wedle której p Piłsudski na zapowiedzia­
nej konferencji ze stronnictwami lewicowemi definity­
wnie i bez zastrzeżeń zrezygnował z kandydatury na 
prezydenta Rzeczypospolitej.

Zdobiliśmy doniesien'e to juz tylko wywiesić w ok­
nach ekspedycji naszego pisma.

Urzędowa Agencja .,!pat“ podaje wiadomość w for­
m ę nastepu.iącej:

W a r s z a w a ,  4- 12. (Pat.) Na odbytem dzisiaj
o  godz, 4 poyot. w Prezydium Rady Ministrów po-

W a r s z a w a ,  5 grudnia. (Telef. od naszego spra­
wozdawcy parłam.) Szczególniejsza uwagę zwracała 
na wczorajszej konierencji z naczelnikiem Państwa nie­
obecność wszystkich prezesów klubów z w ą tk ie m  m 
Barlickiego z P-P.Si P. Witos przyjechał o godz. 4 do 
W arszawy i czekał na w ynk  konferencji' w bufecie 
Sejm x. P. Wachowiak. Chąazyński, Banaszek i nni z 
N. P. R, bawili poza W arszawą. P. Thugutt zachoro­
wał. Natomiast wbrew zapowiedzi był obecny p. Jan 
Dąbsld, który i u ż  w sobotę ubiegłą oświadczył był, że 
na konferencję nie pr/yidzie, nie lubi bowiem chodzić na 
pogrzeby.

Stwierdzić należy, że w sali tak zwanej kolumnowej, 
w  której unu "iszczono przeszło 200 krzeseł dla posłów, 
było obecnych około 50—60 osób łącznie z członkami 
gabinetu p- Nowaka. Konferencja miała charakter urzę­
dowy. <t

P. Piłsudski po wejściu na salę nie przywitał się z 
nikim, stanął odraru za stołem, M którym rozłożył teicst 
Konstytucji marcowej i Małej Konstytucji i rc/począl 
przemówienie, które trwało godz nę 1 minut 20, Z chwi­
la, gdy je ukończył, natychmiast chciał wyiść. Domero 
wówczas kilku posłów podeszło do niego i w miiczemu 
ucisnęło mu rękę. Pani Prausowa z P. P S.u miała łzy 
v/ oczach.

Żadnych przemówień ani dyskusji nie było.

1 w z y ń s k i  k r s i y M
łmńii sfó ego Zw. Jedi. Maw.t.

W a r s z a w a .  5 grudnia, (Telef. od naszego kore­
spondenta.) Natychmiast po konferencji w gmachu Ra­
dy Ministrów zebrała się Komisja parlamentarna Chrz. 
Z\y. Jedności Narodowej, która uchwaliła ogłosić kan­
dydaturę na prezydenta marszałka Senatu Trąmpczyń- 
skiego. Kandydatura ta była już ustalona w ubiegłym 
tygodniu W ubiegłą niedzielę udała się delegacja ko­
misji do p. marszałka- Trąmpczyńskiego z prośba a  w y­
rażenie zgody na postawienie jego kandydatury. Pan 
marszałek Trąmpczyńskr zgoaził się. Ogłoszenie jednak 
o tern nastąpiło dopiero wczoraj wieczorem t>o stwier­
dzeniu faktu że p. Piłsudski zrezygnował.
miOTwumiiwii BiiMni

siedzeniu klubów, które wysunęły kandydaturę na­
czelnika Państwa na prezydenta. Naczelnik Piłsuds­
ki oświadczył w dłuższem przemówieniu, że kanay- 
d( wać na to stanowisko n!e będzie i że decyzja jego 
pod tym względem jest nieodwołalna.
Wiadomość tę przyjmie olbrzymia większość naro­

du z ulga i zadowoleniem, upatrując w " kapitulacji p. 
Piłsudskiego ukoronowanie swych wysiłków w akcji 
wyborczej, która miała’ na celu wynik taki wyborów, 
aby nastąpiła zmiana systemu, aby nareszcie stworzo­
ne zostały podstawy dla panowania praworządności,

„Gazeta Poranna" wydała wczoraj dodatek nad­
zwyczajne, jeden z wiadomością o p. Piłsudskim, a dru­
gi o p. Trąmpczyiiskim. W mieście panowało wieczo­
rem ogrpmne podniecenie.

t  S. L  wobec |ewej Sytuacji.
W a r s z a w a ,  5 grudnia. (Tebf. od nasz. koreso. 

parłam.) Naty chm'ast po konferencji zebrał się w. Sej­
mie Klub P* S. L., który radził nad kandydatura na pre­
zydenta Rzeczypospolitej Kandydatury żadnej klub 
dotąd oficjalnie nie ustal'!. Opowiadaią, że poseł Witos 
przeliczył się w  swych rachubach. Wiedział on, że p. 
Piłsudski zrezygnuje i dlatego wezwał swój klub w u- 
biegły piątek do postawienia kandydatury p. Piłsudskie­
go przez aklamację. Nie spodziewa, się on jednak, że 
p. Piłsudski dokona tego iuż wczoraj i w formie tak\ka- 
tegorycznej oraz nieprzychylnej ala kandydatury p. Wi­
tosa na prezydenta. Dlatego też w klubie P. S. L. pa­
nowało wczoraj nezadowolenie. albowiem kandydatem 
tego klubu na prezvdenta jest oddawna już poseł Witos.

Kłopoty P. S. Lu.
W a r s z a w a ,  5 grudnia. (Telef. od nasz. spraw.) 

Korzystając z dwudrmiowej nieobecności p. Witosa, wi- 
cepiczes jego klubu, wyb tny lewicowiec p. Jan Dąb- 
ski, zapros'1 delegację warszawskiego oddziału P. S. L. 
do siebie. Delegacja oświadczyła mu że członkowie 
oddziału są bardzo zaniepokojeni pogłoskami o izekr- 
tnym układzb politycznym miedzy Chrzęść. Zv£ Jedn, 
Nar. a Piastem. Delegacja dodała, że, o ile wiadomości 
te miałyby być prawdziwe P. S. L. groziłoby ponowne 
przesilenie wewnętrzne- Wzystko to są sztuczki p. 
Dąbskiego i jego 6 zwolenników w klubie P, S. L.

6!isy prasy i rezygnacji . 
i  Piłsudskiego.

W a r s z a w a ,  5 grudnia. (Telef. ot) nasz. korep.) 
Charakterystyczne sa głosy prasy dzisiejszej o rezy-

ładu i porządku, dia zwycięstwa i wcieienia w  czyn za­
sad prawdziwie demokratycznych i republikańskicn.

Przeszkoda w osiągnięciu tego celu najgłówniejsza 
była osoba p, Piłsudskiego, chcącego, aby zasady, usta­
wy, konstytucje naginały się, przystosowywały do jego 
indywidualności. '

Ponad indywidualnościami, nie liczące.ni się z wolą 
narodu? naród przechodzi do porządku, ocknąwszy się, 
acz późno, z apatji.

Jak stolica i prasa narodowa oraz lewicowa zapa-. 
truje s.ę na sprawę, wynika z poniżej podanych głosów 
prasy.

gnacji p. Piłsudskiego. Najmocmej rozdziera szaty , Kur- 
jer Poranny", piejąc hymn na cześć Piłsudskiego, kry­
tykując Konstytucję, w której ramach nie może się 
zmieścić indywidualność p. Piłsudskiego, zapewnia, że 
stosown e do jej przepisów przyszły prezydent Rzeczy­
pospolitej będzie uosobieniem bezwładu i paraliżu.

Baroz ej trzeźwo i spokojnie ocenu ten fakt Robot­
nik". Stwierdza i on, że indywidualność Piłsudskiego 
nie mogła sie porodzić ze stanowiskiem ^rezydenta We­
dług Konstytucji, ale ograniczenia jego władzy Konsty­
tucją ani wątpliwości zagadnienia nte by!y  dla niego 
motywem, aby kandydatury nie stawić. PiisucLki na­
wet w ramach ograniczonej władzy prezydenta mógłby 
wywierać n emały wpływ na bieg soraw Państwa. 
Przyczyny rezygnacji są głębsze. Nie chce on njiańo- 
wicie wstrząśnień wewnętrznych i katastrof.

Piłsudskiego obaliła faktycznie reakHa- Na oś a rad- 
czenie jego odpowiada natychmiast prowokacyjną kan­
dydaturą p. Trąmpczyńskiego.

Wreszcie „Robotnik" podaje oprócz kandydatury 
tej jako wymieniane w Sejme nazwiska on Narutowi­
cza (śmiech powstrzymajcie, druhowie!) Witosa, No­
waka ,

Bardzo zimny artykuł, a nawet uość krytyczny, 
poświęca obecnie Piłsudskiemu „Kurier Polski." Zadaie 
on w końcu pytane, czy kompromis jest wogóle mc- 
żebny i czy zawarcie go nie musiałvbv poprzedzić ró­
żne secesje, przegrupowania i dezercje.

Bardzo spokoiny artykuł daje „Gazeta 3oranna‘'< 
Stwierdza ona, że p. naczelnik Państwa po 4 latach po­
bytu na stanowisku doszedł do przekonania, że nie na­
daje s ę do roli prezydenta. Kluby narodowe są w  tym 
wypadku jednej myśli z opinją Piłsudkiego. , Gazeta 
Poranna,, dodaje, że pisze bez złośliwości, jedynie »  
looczuciu obiektywnej prawdy stwieidza. że p. Piłsudski 
chcąc być w zgodz ę z sobą, nie ma innej drogi jak 
zrezygnowanie z kandydatury, P. Piłsudski lepie- z n  
siebie, lepiej i trzeźwiej orientpie sie w warunkach 'ak­
tualnych, w jakich dz'ałać przyjdzie przyszłemu prezy­
dentowi niż jego zwolennicy.

Żydowska masoneria w PolscC.

W a r s z a w a  ( i'c!- wf.) KorespuncSnt paryski p isze: 
Żydowska aKfncjfl prasowa w Zurych „Jiidisehe Presszentra= 
Ie“, donosi o swym. komunikacie z 17 listopada, że czlonko  
jwie lóż BneUBrUh posfanowU polską lożę centralną".

Loże „Bnei^Britli" jest to rz;>sto żydowska gałąź ir-aso= 
ri?rji zupełnie autononriczna i  tyyfacznte żydowskim celom 
służąca-

„Jiidisehe Presszcntrale" zaznacza — w sprawie tej, 
o której już krótko pisaliśmy — że w Polsce istniały dawniej 
loże tylko w Krakowie, Lwowie, Poznantu t na Górnym Ślą= 
sku- Loża krakowska i lwowska należały do austriackiego 
związku lóż masońskich w Wiedniu, zaś loże poznańskie i 
górnośląskie należały do niemieckiej wielkiej loży w Berlinie. 
Pod rządami rosyjsk im i loże te były zakazane.

Vt
Zdale sto — pisze „Jfldische Prcsszentrale" —  że udało 

gię wpływom Żydom uzyskać od władz polskich prawne ui 
gnanie lóż pod zwierzchnictwem W ielki.] Loży BneLfirith

w W arszawie. Loże górnośląskie, oraz poznańska, wolą jc= 
dnak, po opuszczeniu związku lóż niem:eckichfrprźejść w bez® 
pośrednią zależność od najwyższej loży ,»Bnei*Brith“, z sie­
dziba w Chicago.

Ciekawa rzecz, jakiemi drogami i pizez kogo tajny kohał 
żydowski uzyskuje od władz polskich prawo na założenie 
Wielkiej Loży w Warszawie.

Druga nota Rady Ambasadorów do rządu niemieckiego.
W i e d e ń ,  4. 12. (Pat.) „Neue Freie Pressejh-donost z 

Berlina, że oprócz noty aliantów w sprawie zajść w PassO- 
wie i Szczecinie doręczono rządowi niemieckiemu drugą no* 
tę konferencji ambasadorów w kwestji rozbrojeń. Ta druga 
nota utrzymana jest w tonie ostrym. Stwierdza ona, że zo= 
bowiązania Niemiec w sprawie rozbrojeń nie zostały dotrzy­
mane, oraz żąda całkowitego H i wykonania- W szczegól­
ności nota domaga się oddania kilku tysięcy maszyn do wys 
robu materjału wojennego, dalej żąda zakazu wyrobu pCw= 
nych produktów przemysłowych, które mogą Lyć uważane 
za materjał wojenny i żąda wydania aktów ministerstwa 
wojny i marynarki z  czasów, wojennych,

O pokój na wschodzie.

B e r l i n .  (Teł. własn-' Prasa tutejsza podaje na­
stępujące szczegóły posiedzenia konferencji lozań­
skiej z 4 bm.*

Ismed Basza przemawiając na temat Kapitulacji tu­
reckich, twierdził, że kapitulacje te są neziszczalne. 
W przemi' Heniu jego zauważyło sie ton silniejszy niż 
zwykle. W,docznie czuł się on pewn ejszy ze wzglęau 
na poparcie Rosji. Na posiedzeniu tern zabrał głos po 
raz pierwszy delegat Jaoonji i oświadczył, że rozumie 
bardzo dobrze oburzenić Turków, ale Japonja także 
mus ała znosić jarzmo przeszło 20 lat. Turcja więc po­
winna się uzbroić w cierpliwość, gdyż upłynie jeszcze 
niejeden rok zanim sprawa ta zostanie uregulowana. 
Następne zabrał głos ponownie Ismed Basza i odczy- 
u ł  rezolucję zredagowaną w ostrej formie, w której 
Turcja protestuje przeciwko kapitulacjom, jako prze­
ciwko środkowi średniowiecznemu i barbmzyńskiernu. 
Ismed Basza zaznaczył, że Niemcy już od 5 lat znieśli 
kapitulacje i dośw adczenie pokazało, że były one zby­
teczne. Następnie zabrał głos lord Curzon, który iijcw 
ricznie podkreślił ugodowe usposobienie wszystkich 
biorących udział w konferencji.
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W sprawie wprowadzenia raarzi polskiej ua Śląsku
W a r s z a w a ,  4. 12. (Pat) Ministerstwo skarbu po­

daje do wiadomości: W  związku z  ustaleniem przez Sejm 
śląski zgody na wprowadzenie waluty pMsktej w górnośląs* 
klej części województwa śląskiego i zamiarem rządu wypo= 
wiedzenia waluty niemieckiej na Śląsku w myśl konwencji 
górnośląskiej — udaje się we wtorek wieczorem do Katowic 
wiceminister skarbu p» dr. Fajans wraz ze szefem wydziału 
walutowego P. K. K- P. drem. KarpińsKtm oraz referentem 
spraw śląskich w ministerstwie skarbu drem. Barańskim, ce­
lem zapoznania się na miejscu z  problemami jakie wynikają 
z zamic* zon ej zmiany walutowej, w szczególności zaś celem 
wszechstronnego zbadania kwestp ukształtowania obrotu kre 
dytowego i walutowego na Śląsku po zaprowadzeniu zmian 
>vaitilc*wych-

Zloia pozyczKa w Ameryce-
W a r s z a w a .  (P at) Polonja amerykańska— * jak do* 

aoszą nadchodzące z za Oceanu pisma polskie — zaczyna 
coraz żywiej interesować się pożyczką złotą. W szerokich 
kolach, dzięki obywatelskiemu poparciu j>asy, budzi się zrot* 
■'umienie, że „pożyczka ta nie jest wcale żadnego rodzaju o- 
ftarą na rzecz państwa, ale bezpieczną i korzystne lokatą ka= 
pitału przy zabezpieczeniu przed dalszym spadkiem marki 
polskiej". Należy więc sądzić, — stwierdza polska prasa a= 
merykańska, iż  ogóf polski tak w kraju, jak i tutaj w Amfo 
ryce, przez dobrze zrozumiany interes państwowy i osobisty, 
oceni należycie korzyści i pożyczka znajdzie żywe i gorące 
przyjęcie.

*
Dr. Cuiso uzupełnia! swe expose.

B fer i in.  (AW.) Na przyjęciu związku prasy bffir 
Mskiej, na którym byli obecni prezydent Rzeszy, mini- 
saoy ie , posłowie j przedstawiciele świata literackiego 
i kupieckiego, kanclerz Cuno wygłosił mowę, uważaną 
za komentarz i dalszy ciąg expose. Kanclerz oświad-, 
czyi na początku, że nowy* gabinet stoi na gruncie kon­
stytucji weimarskiej, na którą wszyscy przysięgli. W 
sprawie reperacji oświadczy! Cuno, że jego rząd iden- 
ryfikuje się z notą Ł. kanclerza W inha z dnia 13 listo­
pada, jednakże dalsze koncesje niemieckie, wobec cięż­
kiej ogólnej sytuacji Niemiec są wyłączone. Ntomcy nie 
zaoine są do dalszych świadczeń. Poszczególne pro­
blematy, mówi! kanclerz, dadzą się załatwić najłatwiej 
drogą rokowań, Zwłaszcza porozumienie z Francją jest 
konieczne, ale tylko w  drodze rokowań, nie zaś przez 
wkroczenie wojsk do Nadrenii, która jest bez wątpienia 
prowincją niemiecką. W  końcu Cuno apelował do całe­
go świata z prośbą o ratunek przeciwko grożącej kata­
strofie Niemiec.

Po aresztowaniu Kap. Erhardta.
B e r H n. (Pat.) »,Voss. Ztg.“ donosi z Monachium, 

ze związki nacjonalistyczne zamierzają poczynić u pre­
zydenta ministrów Knillinga odpowiednie kroki na rzecz 
aresztowanego kapitana Erhardta. Związki te uważają, 
że działalność sędziego śledczego w tej sprawie narusza 
niezależność sadów bawarskich-

*
Klęska łosi socjalizacji w Szwajcarii.

B e r n o  s z w a j c a r s k i e . '  (Pat.) W związku z 
odrzuceniem przez referendum ludowe olbrzymią więk­
szością głosów Komunistycznego projektu opodatkowa­
nia majatku, półurzędowo komunikują, że ta część spo­
łeczeństwa szwajcarskiego, która obaiiła projekt, może 
uważać wynik głosowania za wielkie zwycięstwo obe ■ 
cnego systemu gospodarki prywatno-społecznej, nad u- 
siłowaniem wprowadzenia ustawy, wiodącej do syste- 
^uiiinwwginr

Noc listopadowa.
(Dokończenie-)

1 tei nowy wódz poszedł śladami swych poprzed­
ników. Zamiast rozpoczęcia kroków' wojennych, któ- 
.ych domagała s,ę opinja publiczna, ściągną! wojska do 
W arszawy, czem naraził je na pociski demoralizacji, 
płynące z taktyki władz rządzących.

Zawitała noc 15 sierpnia, w  której żywioły rady­
kalne rozpętały tłumy i na czoło państwa wysunęl'. ■ 
szkodliwą jednostkę, która miała się wkrótce okryć 
kanną zdrajcy, generała Krukowicckiego. Zarozumia­
ły ten starzec rozpoczął rządy od porachunkó w z oso- 
b -stym! wrogami i konszachtów z wrogami Ojczyzny. 
Złożonego z dowództwa Dembińskiego, zastąpił gene­
rał Małachowski, jedyny z generałów, który zgodził się 
przyjąć kierownictwo siłami zbrojner.ii.

A tymczasem ostrożnie, powoi: podsuwa,a się pod 
Warszawę ze strony Marymontu, Powązek. Woli, Ra- 
•kowiec. Królikarni i Czerniakowa arrrija rosyjska Pas- 
kiewicza, by z tej strony zdobyć stolićę Polski, i c z y ­
nem tym ostatecznie zlikwidować powstanie listopado­
we. Obronę stolicy poprzedziły pertraktacje Kruko- 
wieckiego ź anhją zaborczą, do których dal się użyć 
wsławiony ong ś generał P~ądzyński. Dnia 6 września 
rozpoczął się atak kolumn nieprzyjacitlsk ch. Z deter­
minacją samobójców wdzierały się. one na okopy W o­
li, zaścielając je gęstym tiupem, z determinacją sza!eń- 
ców broniła je garstka bonate.ów pod wodzą genera­
ła Sowińskiego. Lecz przemoc w końcu zniszczyła 
obronę. Wola wpadła w ręce wrogów. Losy W arsza­
wy były rozstrzygn'ęte.

Następuje smutna kapitulacja stolicy i opuszczenie 
jej w 48 godzinach przez obrońców i tych, którzy nie 
chcieli żyć pod jarzmem kmita rosyjskiego.

Jeszcze przegrana nie była ostateczną. Jeszcze 
można było zorganizować armję, natchnąć ją duchem 
wiary w  zwycięstwo, naprawić błędy popełniane z 
dziwnym fatalizmem przez wszystkie bez wyjątku czyn­
niki rządzące w państwie i  w  jego armii Jednak nie bv-

Telegramy/
mu eksploatacji komunistycznej. Udział w reterendum 
85 proc. głosujących, którzy w sposób stanowczy od­
rzucili próbę komunistów utorowania drogi w kierunku 
socjalzacji, dowiódł, że naród szwajcarski ma stanow­
czą -wolą nie w-prowadzić żadnych zmian w obecnym 
swoim ustroju demokratycznym, opierającym się na 
współczesnym systemie gospodarki narodowej. Nie u- 
lega wątpliwości, — kończy komunikat — iż tak’ w y­
nik referendum indowego jeszcze wzmoże i utrwal; za­
ufanie, jakie pokłada zagranica w Szwajcarii i  w jej go­
spodarstwie narodowem.

*

Proklamacja wolnego państwa Irlandii.
L o n d y n -  (Pat-havas.) Wobec przyjęcia przez 

parlament we wszystkich trzech czytaniach konstytucji 
irlandzkiej odbędzie się 5 bm. uroczysty akt proklamo­
wania wolnego państwa Irlandii.

*
Udał sfę aa wygnanie.

A t e n y .  GPat-Havas.) Książe Andrzej, wraz z żo­
ną opuścił Grecję na pokładzie wojennego statku an­
gielskiego.

Faszyzm w Grecji,
P a r y L (iPat-fiavas.) „New York Herald* dono­

si, że w francuskich kołach urzędów, oraz w wpiywu-. 
wych kołach greckicn w Paryżu obawiają się, że Grecja 
stoi przed wybuchem powstaną faszystowskiego.

( P a r y  ż. (P,at-Havas.) Dzienniki donoszą z Aten, 
żc stracenie Gunarisa i współtowarzyszy wykonane zo­
stało głównie pod przymusem oficerów, zwolnionych z 
armii, którzy utworzyli specjalną partie • wojskową, 
Parija ta doszła do wływów w Atenach.

Przed przesileniem w Jugosławii.
B e l g r a d .  (Paf-Agencja A wala.) W kołach par­

lamentarnych beza »!$■ z możliwością przesilenia gabi­
netowego. Prezydent ministrów7 Pasicz był 2 bm. wie­
czorem u króla zaproponował ustąpienie gabinetu. Król 
prosił premjera o odroczenie dymisji gabinetu do 
wtorku, aby nie utrudniać uchwalenia w parlamencie 
dwóch projektów ustaw, znajdujących się na porządku 
dziennym parlamentu, a mianowicie ustawy inwalidzkiej 
oraz statutu urz?dniczeg£tiijK» fal

*
Cziczerin o Im  cii Rosji j Polsce.

L o z a n n a .  (Par.) Cziczerin, wto wywiadzie z  Bel- 
iineni. korespondentem „Temps‘a“. wyłuszczył zapatry­
wania Rosji na sprawę cieśnin. Przypominając opinię 
Mikołaja I-go nna tę sprawę, Cziczerśn zaznaczył, iż 
isważa za rzecz konieczną dla bezpeczeffiSfwa Rosji po­
łudniowej, ażeby Turcy mogli ufortyfikować cieśniny 
I bronić ich w razie SojtrzelK  Oddane pod kontrole 
międzynarodową cieśniny praktycznie byłyby otwarte- 
Zamknięcie cieśnin zdaniem Cziczerina. — nie zagra­
ża Rumunji, zwłaszcza obecnie, gdy flota rosyjska rra - 
wie nie istnieje. Tern bardziej, zdaniem Cziczerina, ko­
nieczne jest obserwowanie roli, jaką Rumunja odgrywa 
w konflikcie wschodnim, który wskutek pośrednictwa 
Rumunji mógłby przybrać szersze rozmiary.

Następnie Cziczerin oświadczył, że projekt francuski 
zmierzający do zaprow adzeni ustroju międzynarodo­
wego w Kłajpedzie, zagraża interesom rosyjskim na mo­
rzu Bałtyckim. Nakoniec Cziczerin skarżył się, że Ro­
sja jest zagrożona od morza Bałtyckiego aż do Azj! 
środkowej.

WWWIWaWHMBWBMMIWBWWMWmałBMBMMMlWWIWlBłWitWtBWIlWłillWIWnMWrae
ło silnej ręki, nie byto genjalnej głowy, ani też serca 
płonącego żywynt ogniem umiłowania sprawy.

Wojskiem zajął się niedołężny generał Małachow­
ski. Zdradzili je generałowie Ra modno i Różycki- A za 
ich przykładem poszedł również i generał Rybiński, na­
stępca Małachowskiego, w dniu 5 października z reszt­
kami armji polskiej przeszedłszy granicę pruską. W ten( 
sposób zamknięta została ostatnia karta epopei, listopa­
dowej.

IV.
Straszny tragizm wieje z dziejów powstania tego 

I dzisiaj w dniu jego 92-!etniej rocznicy trzeba nam za­
stanowić się nad tym tragizmem, trzeba ująć jego 
sprężyny, trzeba wejść weń i duszą przeżyć tych 310 
dni wolnościowych, nie gwoli piętnowania zdrajców i 
ohszarpańców po!itycz«o-narod-j\\ ycli; nie gwoli wyle­
wani; łez na%logiłach brach którzy bron ą do strzału 
gotową ginęłi na posterunkach; nie gwoli przeklinania 
najeźdźców; lecz by okiem beż bielma uprzedzeń 1 
katarakty zaślepień;; politycznego wysnuć zeń naukę 
dla swego i przyszłych pokoleń.

Historia jest nauczycielką narodów", mimo, że 
wydażenia histoi yczne, w tej samej formie, nigdy się 
nie powtarzają, a  jednak. . .

W powstaniu listooadowein garstka bohaterów por­
wała się na potęgę caratu i wprzasmięte w j^go radwan 
polskie władze rządzące. Potęga caratu zdołała za­
chwiać 1 mnożąc swe siły mogła ją zepchnąć w p.ze- 
paść, ale nie tknęła otumanionych sztucznym blaskiem 
caryzmu, polskich władz iządzących.i Co gorzej. . po 
zostawiła je u steru, wyniosła na czoło narodu, _ z ich 
muzgu ś. serca czerpiąc siły żywotne v r krwawej walce 
z wrogiem. Na czele pstrokatych, krótkotrwałych rzą­
dów, tak w woisku, jak i w państwie, nie stanął ani je­
den mąż, któryby wierzył w powodzenie powstania 
któryby zaufał siłom narodu, mimo. że patrzył włas­
nymi oczami Ma noc 29 listopada, y  której potęga n.i- 
jości Ojczyzny zbierała żniwo cudów. Ani jeden maż.-.

A byli przy buławie i u steru ludzie wsławeni w 
wojnach napoleońskich, zahartowani w  twórczej oracy

Z konferencji rozbrojeniowej w Moskwie.

M o s k w a .  (Pał.) Dnia 3 bm. o godzinie 12 w polu* 
dnie w willi „Perga* otwarta została konferencja rozbroję, 
niowa. Przybyli na czas wszyscy deiegact i zajęli wygna* 
cźbne miejsca na sali obrad- Pc-za delegatami znajdują się 
gości-; cudzoziemscy i dziennikarze. Konferencję otworzy? 
Litwinow, który został jednogłośnie wybrany przewodniczą* 

•toyni konferencji na wniosek delegata polskiego. W deklaracji 
Litwinow stwierdza, że Rosja, zwołując konferencję zmierza 
nie do fikcyjnego załatwienia sprawy, ale do radykalnego o- 
graniczcnia zbrojeń. Rosja proponuje wzajemne ograniczeń’;; 
możliwie do maksymum, gotowa jest w ciągu półtora roku 
zmniejszyć swoją armję do 200 dOO ludzi, naturalnie na wa» 
runkach wzajemnych ograniczeń- W dalszym ciągu dekiara* 
cja proponuje wzajemną likwidację w sjystkieh istniejących 
formacji wojennych o charakterze nieregularnym oraz godto 
się ria przeprowadzenie tej iiKwtdaeji i w Rosji, wreszcie 
proponuje wzajemną neutralizację pcgrOt.icznych stref, przez 
co osiągnięci? likwidację wieiok-otnych konilikiów- W sto* 

junku do sił morskich Rosja Mt występuje z żadnemi propo­
zycjami, bowiem wojenna flota rosyjska ograniczona jest o 
75 procent w stosunku do sił w roku 1917. Jednak t pod tyra 
wzglęaem Rosja en ton to przyjmie wszelką inicjatywę w kies 
runku zupełnego rozbrojenia. W końcu deklaracji wyrażone 
jest życzenie, aby konferencja moskiewskf. utorowała drogę 
Jo powszechnego ograniczenia zbrojeń- Po wygłoszeniu przez 
Litwinowa deklaracji, przewodniczący wszystkich pozostA  
łych delegacji wypowiedzieli krótkie oświadczenia, w których 
wyrazili gotowość pracy i przyczynienia się tern samem do 
pomyślnego wyniku konferencji. Przewodniczący delegacji 
polskiej poparty przez pozostałych przewodniczących propos 
nuje nie obradować merytorycznie, natomiast przyjąć regula­
min, który też był zaproponowany przez Litwinowa i przy* 
jęty przez konferencję. Zgodnie z tym regulaminem tworzy 
się biuro konferencji, w skina którego wejdą przewodniczący 
wśz^stktch delegacji i sekretariat złożony z sekretarzy. Wszy* 
stklch delegaci*-

Litwinow zaproponował wybór trzech komisji, a miano­
wicie komisji rozbrojeniowej, komisji wojskowo-budżetowC.i 
i pogranicznej- Na propozycję tę nie zgodzili sto Uczni dc je* 
gaci, proponując ze swej strony przekazanie spraw biuru kon 
.erCncji. Litwinow wskazuje, że delegacja rosyjska jest prze* 
ciwna zamianie konferencji na prace btorG- Kwestje zasa* 
dtoczę powinny być znaniem Litwinowa omawiane na po­
siedzeniach plenarnych konferencji, bowiem do rozpraw tych 
przywiązuje wielkie znaczenie opinja ogólna wszystkich kra* 
jów.

G d a ń sk , S. *2. (Tel wl.) M rk . p o i. 4 0 .5 0 — 
47 .00 , d o la r y  S t .Z j  8 0 5 0 —8 1 3 0 .
i  , n -« n a s t

Sekretariat OiizeSctjańsŁicb Związków Zawodowych
istnieje w Q r u d z i ą :d z u  przy ulicy G r o b l o  w e  j 3K 
Jtwsrty jest od 8—1 i od $—6-

Tam Interesenci otrzyrrac -mogą wszelkie informacje i 
porady .w sprawach zawodowych łtd. Kierownikiem jest p- 
jaw Nowak- '!’tlcion 713-

państwowej ks ęstwa warszawskiego. Niejednego z. 
nich rozpierała napoleońska duma, niejeden marzył o 
koronie królewskiej. Co więcej. . . Każdy z n5ch w 
otoczeniu swern widział dziesiątki współzawodu ków. 
pragnących posiąść naczelne stanowiska; a więc — był 
bodziec do intęij^rwnej pracy.

Ludzi t;/ch słuchał naród zdolny do ostatecznych 
ofiar, czekający tylko sk nierńe, aby Ojczyźnie złożyć 
w ofierze i mienie i życie. Słuchało ich żołnierstwo, 
ślepo” wypełniające rozkazy przełożonych, którzy nie­
raz d!a fąetaźji wystawiali je na ogniowe próby. Do 
dyspozycji ich stały wypełnione po brzegi bogate ma­
gazyny żywnościowe, broni i utenzyiji wojennych. 
W szyscy i wszystko na ich rozkazy! 7

Ale łatwiej z n cii było duszę wycisnąć niili roz­
kaz do zwycięskiej walki. Pracę ust, mózgów i serc 
poświęcili z bezprzykładnym w dziejach św.ąta fata­
lizmem, bezustannych układom z wrogiem i bezowoc­
nym kołatau em o pomoc Europy Wrog ich zlekcewa­
żył, pominęła milczeniem Europa. Zmarnowali naród, 
zmarnowali jego płomienny zapał, zatruli niewiarą- 
oozbili na politykujące obozy, zdemoralizowali, pogrze­
bali wolność Ojczyzny. dobro\volnie przyjmując kajda­
ny na ręce i nogi A największą sprężyną tej bratobój­
czej taktyki była ich niewiara w ostateczne zw ycęstw o 
— duma niepozwalająca uznać obcej zbawiennej rady 
i iście polską poblażLwść dla puszącej się głupoty, 
miernoty, a nawet jawnej zdrady

„Kto ma oczy ac patrzenia, kto ma uszy do słucha- 
rra, niechaj patrzy i słucha" — a dzieje powstania listo­
padowego, staną się dlań wskaźnikiem w pracy pań­
stwowej. Wolni jesteśmy, w wolnęm a niepodległern 
państwie oadychamy wolną piersią- Baczmy na to by 
powtarzając błędy z nowstania listopadowego, wolność 
nasza nie zamieniła s‘ę w  niewolę, na szyderstwo są­
siadów, na smutne rocznice dla potomnych.

„Kto ma oczy do patrzenia, kto ma usz^ do słucha­
nia, ntochai patrzy i słucha". J. P.

Grudziądz, dnia 29. 11. 1922 r.
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O zamystt polske-francuskich
ictóre ujawniły się rzekomo z okazji jakiejś tajemniczej 
polsko-francuskiej gry wojennej, rozpoczętej w Pozna­
niu a ukończonej w Warszawie", donosiła .swego czasu 
„Weichsel Ztg.“, wychodząca w Kwidzynie. Obecnie, 
wnumerze na 1 grudnia, rozpisuje sie organ ten nacjo­

nalistów niem:eckich ó sprawie tej szeroko. Z artykułu 
tego — niepotrzebujemy dodawać że wyssanego z Pal­
ca — wyjmujemy następujece ciekawsze u s te ^ :

„Konferencje, poświęcone tej sprawie, a odbywane 
w Warszawie, cechowała zastraszająca niesunuenność 
dowództwa francuskiego. Chodziło głównie o to, aby 
Polaków na nowo podburzyć do bezwzględnego wal­
czenia o spełnienie wszystkich tych życzeń szowinisty­
cznych, spełnienie których daje Francji gwarancję, że 
w  walce z Anglją o hegemonię w Europier będzie mia­
ła na Wschodzie i na Bałtyku wolną rękę."

.„Francuzi przeskakują w szatańskim salto mortale 
' ponad traktatem wersalskim i podjudzają Polskę do 

sabotażu tego traktatu."
^  „Drogi, jakie Polska ku osiągnięciu swoich celów 

ma wybrać, opierają się na systematycznem dążeniu do, 
bezwzględnego nacjonalistycznego egoizmu."

• • Pisząc dalej o dążeniu Polski do opanowania kolei 
Malbork—Iława—Działdowor—Warsząwa, do zagarnię­
cia Gdańska i portu gdańskiego, „pełnowartościowego 
przyczółka mostowego pod Tczewem" przez opanowa­
nie Lisewa (po prawym brzegu Wisły w „freistacie" 
gdańskim) itd. itd. kończy blat ten niemiecki takiemi u- 
wagami:

„Obok ataków na strategiczną linję Malbor„k—Iła­
wa przewidziane jest systematyczne przesączanie wol- 

!* nego miasta Gdańska i portu elementami polskiemi, 
pewnymi Polakami- Przez to osięgnąć się chce . ten 
cel, że w razie sporów z senatem gdańskim na tenże 
wywierany oędzie taki nacisk, iż nie odważy się ani pi­
snąć. Gdyby jednak senat zawezwał pomocy „wyso­
kiego komisarza", to postawi go się wobec faktów do­
konanych: zdobycia potężnej placówki polskiej."

„Z tego wszystkiego wynika z zastraszającą wyra­
zistością, jaką zbrodniczą grę grano w Poznaniu j w 
Warszawie."

„W wielkim świecie poza światem duchowym w 
Frankopolonji zaznacza się coraz bardziej potężna wo­
la, wzrosła do gigantycznych rozmiarów, mianowicie 
wola prawdziwego pokoju światowego. Naprzeciw tej 
woli staje przechwalająca się żądza potęgi Francji oraz 
prostutuującej się z nią Polski, równająca się woli 
knąbrnego, egoistycznego chłopaka, któremu potrzeba 
poważnej chłosty i wskazania drogi prawa i przyzwoi­
tości, ażeby zwyciężało pragnienie pokoju całego świa ­
ta.** — * * *

„Zbrodniczą grę" zaiste grają Niemcy, wymyślają­
cy podobne plany, o jakich nikomu, narazie przynaj­
mniej, na serio się nie śniło. Jeżeli kto, to właśnie oni 
dążą do obalenia pokoju wersalskiego, ażeby zagarnąć 
z powrotem, co wydać musieli ze swych grabieży. Do­
skonale odczuwają oni krzywdę, która stała się Pol- 
sce, której nie oddano wszystkiego tego, co słusznie na 
zasadzie etnograficznej' i historycznej jej się należy. - 1 
dlatego, podczas gdy marzą i przemyślaią nad tem, jak- 

■ by wydrzeć Polakom „korytarz pomorski", a, chcąc za­
kryć te..swoje plany i przygotowania, podsuwają nam 
takie zamiary,,

Pragną oni zbudzić w narodzie niemieckim „furror 
teutonicus", wściekły szał niemiecki, tern bardziej, że 
wśród ludu niemieckiego byłych terenów plebiscyto­
wych,, jak nas informują ludzie stamtąd wychodzący,

Z bliska i z daleka.
Pan Ludendorff mówi.

Korespondent „New York World, na polecenie swe­
go dziennika, podjął sie — jak s:ę okazało — dość nie­
wdzięcznej misji intcrwinwowauia powalonego niemiec­
kiego boga wojny.

Amerykanin, w myśl obowiązującej rasę anglosak­
sońską zasady, że „time rs monney," (czas jest pie­
niądz), nie bawiąc sie W. żadne fioritury, od razu sko­
czył in medias res, i jak' gdyby nigdy nic. zapytał Ln- 
dendorffa, czy zdaniem jego, dzisiejsza republika nie­
miecka ma szanse potrwać długo — że o tem najlepiej 
może poinformować go właśnie on — Ludendorff, bo­
wiem powszechnie wiadomą jest rzeczą, że stoi on na 
czele stronnictwa monarchistów, którzy skwapliwie 
pracują nad powrotem cesarza do Berlina.

Biedny korespondent! Co też mu przyszło za to 
wysłuchać!

„Ameryka niech się o swoje sprawy troszczy. — 
brzmiała szorstka, nienawiścią przepoiona o odpowiedź 
— lepiej by była zrobiła, gdyby się kilka lat tętnu już, 
tej zasady trzymała. Co wy tu m ace do roboty w Eu­
ropie? Co sie tyczy . monarchii w Niemczech — któ- 

> rym samo zło i nieszczęście przynieśliście — to o tem 
panu nie powiem ani słoiya. Mam za to za dużo do po- 

^  wiedzenia panu o innych rzeczach."
I tu dziwnie, ułożyły ,się role: biednemu reportero- 

, ,wf zaczęło się wydawać, że jest przestępca, na ławie 
oskarżonych — a na przeciwko niego siedzący prokura- 
tor — Ludendorff, wytoczył ciężą kolubrynę swego o- 
skarżenja, i bez pardonu godzi w niego pociskami swej 
wściekłej wymowy-

Korespondentowi zrobiło się głupio — spodziewał 
Sfę wszystkiego, ale nie czegoś takiego Wśród gradu 
lecących na jego biedną głowę oskarżeń, zrozunrał 
wreszcie, że leitmotywern tych inwektyw na Amerykę 
miotanych jest: „Ameryka przystąpiła do wojny dla 
najobrzydliwszego m otyw u,. jaki, historia zna — dla 
pieniędzy."

„Ależ Excelencjo — -odważył się przerwać potok 
zjadliwej, wymowy swego gospodarza — a wy Nietn- 
*y, biliście sie o co?" v

Sprawy gdańskie.
Każdy nieledwfe dzień przynosi nam nowe niespo­

dzianki z Gdańska. Świeżo podaje „Rzeczpospolita" 
następujący telegram z Gdańska, dotyczący spraw ko­
ścielnych, który podajemy narazie bez komentarzy:
.  sG d a ń s-k, 3 grudnia. — Jak się dowiaduję, Senat 

gdański opracowuje projekt, wedle którego katolicy, bę­
dący obywatelami polskimi, n'e. mieliby mieć prawa na­
leżenia do parąfji gdańskich lecz zmuszeni byliby two­
rzyć osobne parafje personalne. Projekt ten ma na celu 
rozbicie kątolików-Polaków na dwie grunv, polską i 
gdańską, by przez to umniejszyć wpływy polskie w pa­
rafiach gdańskich, a nadto ze. względów politycznych 
rzucić między nie przedział, i uniemożliwić im wzajem­
ne oddziaływnie na siebie. Wyjaśnienia domaga s:ę  
zagadnienie, jakie stanowisko w sprawie powyższej zaj­
muje administrator apostolski ks, biskup 0 ‘Rourke, a 
raczej jąki jest jego udział w opracowaniu powyższe­
go planu. V;

Protest w sprawie Polbiej Akademii Handlowej.

G d a ń s k ,  3 grudnia. —. W odmowie zezwolenia na 
utworzenie prywatnej akademji handlowej w  Gdańsku, 
a zwłaszcza w motywach odmowy..- brzmiących, że a- 
kademja ta .stanowiłaby rzekomo dalszy, krok do poio- 
nizacj! Gdańska, widzi gdańska ludność polska jaskra­
we pogwałcenie K onstytucji gdańskiej, gwarantującej 
Polakom gdańskim swobodny rozwój kulturalny i na­
rodowy, jak również naruszenie art. 33 konwencji.-Nie­
zależnie od akcji Rządu Polskiego, tutejsze czynmki pol­
skie planują akcję protestacyjną, której jednym  z obja­
wów m a , być wielki wiec.

1 Dziś cena 
pożyczki 

złotej 30000.
odzywają się coraz częściej głosy: „Czcmuście nie gło­
sowali z Polskią?" Drożyzna bowiem w  porównaniu 
z zarobkami w Niemczech, jest taro większa, aniżeli u 
nas.

Takiemi bajeczkami zaostrzyć pragnie się patrio­
tyzm polsko-niemiecki, tylko, żę środki takie gotowe 
wywołać skutek wprost przeciwny.

Tylko tak dalej według, tej metody, a przysłużycie 
się, sprawie polskiej, panowie nacjonaliści i hakatyści!

* * j. ( ■

ZA 10  LAT ODWET NIEMIEC.
Co sądzić o j>okojowem usposobieniu Niemiec, tego 

dowodem następujące doniesienie:
P a r y ż ,  (AW.) „Dały Mail" ogłasza rewelacyjne 

szczegóły, tyczące się przygotowań Niemiec, celem
1—li B i MWBBWWBIIMMWWBMWBMWM

„My biliśmy się o przewodnictwo innym narodom 
(Vorherrschaft)“ !

Amerykanin zauważył wtedy, zupełnie logicznie, że 
takie przewodnictwo-Niemiec'nie byłoby pozbawione 
grubych materialnych korzyści dla nich, gdyby się im 
było udało je wywalczyć.

Niewygodna ta jednak logika nnie miała szczęścia 
trafić do przekonania Excelencji — zb:ł milczeniem u- 
wagę korespondenta — i z coraz większą furią powrócił 
do tematu, ile to Niemcy wycierpiały podczas wojny, a 
szczególniej, wskutek-jej nieszczęśliwego zakończenia.

„Ale przyjdzie jeszcze czas porachunku — kończył 
z patosem Ludendorff — i nagle zstąpiwszy z piedesta­
łu obrońcy szczytnych haseł narodu niemieckiego i za­
pominając o roli oskarżyciela o krzywdy, jakie jego oj­
czyźnie wyrządzono, wpadł w ton ludzki zresztą — 
zwykłego burżuja, który gorycz powojennych czasów 
przetrawia.

„I mówią, że my Niemcy, nie wycierpieliśmy wie­
le! Proszę sobie wyobraź ć moją Sytuację przed woj­
ną. A teraz mogę zaledwie dwa razy na tWzień po­
zwolić rodz/nie mojej spożywać mięso! Boże!"

Korespondent amerykański wtedy pozwoli? sobie na 
niewinną satysfakcję nieutajenia uśmiechu, jak i spojrze­
nie, którem obrzucił dobrze odżywioną i zaokrągloną 
postać Excelenc,ii Ludendorffa wywołało na jego usta.
I nabrał od razu fantazji.

„Jeżeli to wszystko taka prawda, jak to osta tn ie .,. 
— pomyślał sobie

Rekordy szybkości.
N:edawno głośnym bvł fakt, że w Southhamoton 

olbrzymi okręt pasażerski Maiestic, ro d zo n y  brat w tak 
okropny sposób przepadłego przed laty Titanic‘a, zdo­
łał w  30 godzin uskutecznić całą niesłychaną pracę, ja­
kiej wymaga przygotowanie do puszczenia się w drogę 
takieeo kolosu z Anglii do New Yorku.

Przypomina to inne światowej sła\yy rekordy szyb­
kości. \

I tak, przed laty, pewien angielski baron, założył się 
o 100 gwinei, że o 7 godzinie wieczorem zasiądzie do j 
obiadu we fraku, którego wełnę jeszcze tego samego I 
dnia obnosił żywy baran na swym grzbiecie. O godz. 51

Nauka, literatura i sztuka.
Poradnik dla samouków.

Otrzymujemy następujący komunikat „Macierzy 
Szkolnej" w Warszawie: Zarząd główny Polsk. Macie­
rzy Szkolnej uruchomił poradnię dla samouków', która 
ma na celu udzielanie porad i wskazówek, związanych 
z samodzielną pracą osób, pragnących rozszerzyć i po­
głębić swoje wykształcenie, względnie opanować droga 
samokształcenia pewne specjalne dziedziny wiedzy. Po­
radnia dla samouków ma dwa oddziały: ogólny i na­
uczycielski.

Oddział ogólny udziela porad wszystkim zwracają­
cym się po nie samoukom, we wszystkich kierunkach, 
w granicach, wykształcenia elementarnego i średnie­
go. Oddział nauczycielski ma za zaaanie udzielać na żą­
danie wskazówek w Zakresie zawodowego kształcenia 
się nauczycieli szkół powszechnych, czy to z zamiarem 
składania egzamipu, czy przygotowania referatów i od­
czytów, czy też pogłębienia wiedzy w pewnym, obra­
nym kierunku. Poradnia pośredniczy też w pogłębieniu 
wiedzy, w pewnym, obranym kierunku. Poradnia po­
średniczy w wyszukiwaniu profesorów, którzy w cha­
rakterze korespondentów udzielaliby wskazówek, po­
szukującym tej pomocy uczniom korespondentom^ 
Porad udziela się wyłącznie drogą korespondencyjną. 
Udzielają tych wybitni specjaliści z poszczególnych 
dziedzin wiedzy, którzy współpracę swoją polskiej Ma­
cierzy szkolnej przyrzekli. Mogą być stawiane doryw­
cze pytania, lub nawiązywana stała * wyimana listów, 
dotyczyć one jednak winny prowadzenia pracy samo­
kształceniowej. ■

Do pism do Poradni należy dołączyć kopertę z wy­
pełnionym adresem wysyłającego i naklejonemi znacz­
kami pocztowemi. %

Adres: Zarząd główny Polskiej Macierzy Szkolnej, 
Poradnia dla somouków, Warszawa, Krakowsaie- 
Przedmieście nr. 7 m. 4.

  -

podjęcia wojny odwetowej. Informacje te zostały za> 
brane w  Berlinie i Monachium przez osobistość dohrze 
poinformowaną.

Jeden z punktów memoriału niemieckiego podanegć 
przez*dzienn k brzmi dosłownie jak następuje:

„Wszystkie projekty odwetu ze strony Niemiec ru­
na jak domki z kart, jeśli Niemcy i Rosja nie osiągną 
wspólne? granicy. Ażeby dojść do tego — Polska mus! 
być usunięta z karty świata. Aby nniknać pogwałcenia 
traktatu wersalskiego. Niemcy zobowiążą Rosję dc 
zmiażdżenia Polski."

W Berlinie uważa się, że wystarczy 10 lat, ażeby 
ukończyć przygotowania do woiny odwetowej.

Rewelacje te powtórzone przez prasę paryską wy­
wołały tu wrażenie sensacyjne-

rano ostrzyżono barana, i przepłukano od razu wełnę, 
którą natychmiast wysuszono w specjalnym elektrycz­
nym piecyku. Przedzen e i tkanie zajęło czas aż dc 
l>opo}udnia- Krawiec już czekał z częladmkami i zabrał 
się natychmiast do dzieła, tak. że o 7 godzime wieczo­
rem nan baron, w now^m fraku zasiadł do stołu. Czy 
jednak nie dopłacił grubo do owych wygranych 100 
gwinei — za robotę swego fraka — o tem milczy le­
genda . . .

Angielska Oreat Eastern Raifway Company wzięła 
rekord szybkości konstrukcji, wybudodawszy w 9 go­
dzinach i 47 minutach nowożytną lokomotywę wraz z 
furgonem na węgiel — ale nie wiemy niestety, ilu ludd 
zatrudnionych było przy tej budowie.

Ciekawe są rezultaty, które osłęgają w  fabrykach 
papieru. W  pfżec:atru kilku godzin, drzewo ściete w le- 
sie, staie się arkuszem papieru. Rekord szybkości w 
tym kierunku wzięła pewna fabryka niemiecka. Miano­
wicie o godzinę 7.35 wieczór sdeto 3 drzewa w lesie i 
odesłano do leżącej o 3 kilometry stamtąd fabryki pa­
pieru. Ó 9.34 pierwsze zwoie gotowego hni papieru do­
starczono drukarni, a o , godzinie 10 pierwsze, wybite 
pa owym pap'erze numera gaznK- opuściły prasę. Jest 
tó rezultat prawdziwie imponujący!

Z"dawnieiszych czasów sławny był zakład kslęcfe 
d‘Artois, późniejszego Karola X., któremu Paryż za­
wdzięcza prześliczny rokokowy pałacyk , Bagatelle" i 
światowej sławy ogród róż do niego należący — tu i 
za lask:em bulońskim.

Książe ten, sławny z szaleństw swych i rozrzutno­
ści, którym przypisać można działanie owej kropli, 
przepełniającej brzeg’ czary — przv wybuchu Wielkiej 
Rewolucji francuskiej — założył się, że w  ośnru dniacli 
wybuduje dla bratowej swej, królowej Maryl Antoniny, 
pałacyk . . .  I wygrał zakład! . . . Spokoiny obywatel 
Paryski, przechadazający się o przedwieczornej porze po 
ogrodzie Bagatelle i wdychujący o tei godzinie najmoc­
niej wydzielający s!ę rozkoszny zapach róż — jest ich 
tam podobno 10000 odmian — nie myśli pewnie, ile je 
go przodków krwi ,łez i potu kosztowała ta wytworna 
igraszka królewska.

L S c  1 b o r .
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5 —** WYSTĘP WOJCIECHA WRÓBLEWSKIEGO W

TEATRZE MIEJSKIM* W czwartek w Teatrze Miejskim 
prćmjera ,,P<tn B e n  e i “ i , , P i o ' s e n k i  T y r o l s k i e " *  W 
przedstawieniu tem weźmie udział zaproszony gość, znany 
już zaszczytnie na gruncie grudziądzkim, artysta komik W o j  
c i e c h  W r ó b I e \y  ̂k i , i swoim niewyczerpanym lmmo* 
rem przyczyni się niewątpliwie do uświetntenia wieczoru.

—** DLA BIEDNYCH DZIECI miasta Grudziądza zebra­
no z okazii imienin p. Tafelskiego na sali p, Migodzińskiego 
przez panią Rybacką 20000 marek. - *

—** WYCIECZKA DO KRAKOWA" pod tym tytułem 
wygłosi! wczoraj odczyt na zebraniu inaugurencyjnem To*

W sprawie przyłączenia naszej elektrowni 
tio Słodka.

Zwołane na sobotę zebranie odbyło się przy uczest­
nictwie około 20 przedstawicieli handlu i przera., rad­
nych j obywateli miasia na sali posiedzeń Rady Miej­
skiej. Zagaił je p. prez. W łodek,.który odbył niedawno 
temu razem z p. starostą Ossowskim w Starostwie kra- 
jowem konferencję, której wynikiem było ostatecznie 
postanowienie korzystan a z urządzeń w elektrowni w 
Gródku i połączenia naszej elektrowni i powiatu z tą i
elektrownią. P. prezydent oznajmił w krótkiem prze- 1 warzystwa Krajoznawczego w Grudziądzu, sekretarz tego
mówieniu, że prace w Grodku postąpiły już tak daleko, 1 Tow. w Warszawie prof. dr* Kołodz!ejczyk. Referat by! bo*
że już w sfyczn u będzie mogło nastąpić połączenie.

Korzyści jakie miałoby miasto i powiat z tej trans­
akcji, podał dyrektor p. DolatowskL Według jego w y­
wodów prace w  Gródku postąpiły już tak daleko, źe 
już z końcem stycznia Gródek rozpocząć będzie mógł 
dostarczanie prądu dla powiatu chełmóskiego* Tama, 
zbiorniki, szluzy, są zupełnie gotowe. Wbudowanie tur­
bin wodnych już się rozpoczęło. Jeden generator jest 
już na miejscu. Drugi z końcem grudnia opuści fabrykę.
Budynek centrali jeszcze przed Gwiazdką będzie w y­
kończony. Energia 2 generatorów wynosić bedzie 340?) 
kw. Nasamprzód przewidziana jest elektryikacja po­
wiatu chełmińskiego. Wszystkie prace przygotowaw­
cze Są wykonane. Niestety niski stan marki polskiej nie 
pozwala narazie zakup!ć dostatecznej ilości drutu mie- 
dzianefo, gdyż fundusze stojące do dyspozycji są za 
szczupłe. Istnieje dla tego olaw a że bez pomocy rzą- 

tlu  i całego społeczeństwa siła wodna nie będzie mogła 
być należycie wykorzystaną..

Istnieje obawa, że wobec coraz wyższych cen za 
węgiel zabraknie nareszcie funduszów by zakupić 8 400 
ton, które elektrownia nasza w przybliżeniu rocznie 
spotrzebuje. Obecnie kalkuluje się wartość tej masy wę­
gla na 670 milionów marek. Przez połączenie z Gród­
kiem elektrownia nasza potrzebowałaby pracować tyl­
ko po kilka godzn dziennie i to jedna tylko turbinę przez 
co znowu miasto przy spotrzebowaniu 10 t. węgla dzień.
©szczędziłob?/ rocznie około 4 800 ton w Ma co obecn.c 
przedstawia wartość 384 000 000 mk., rzecz także zupeł­
nie jasn#  że prąd byłby o wiele tańszym, jak obecme 
Gródek pob era teraz ża kw. godz. 40 mk., już po obli­
czeniu kosztów na 700 mili. marek* Dalsze łcoszty- jak 
Bp. za urządzenie aparatów na 60000 wolt w Gródku 
jak i Sieci o napięcbl 60 000 wolt do Grudziądza, oblicza

Kato ilustrowany przeźroczamt, przedstawiającymi wspa­
niałe, arcłrtektyczne zabytki Krakowa, jak i przepiękne oka* 
zy sztuk plastycznych on polskiego śródmieścia począwszy, 
aż do czasów najnowszych. Odczyt, który w ogólnych za* 
rysach da! pogląd na piękno Krakowa, nagrodzili słuchacze 
gromkimi oklaskami.

Jak już wsporrmiehśmy odczyt p* Kołodziejczyka poprze* 
dzito inauguracyjne zebranie Towarzystwa Krajoznawczego. 
Przewodniczy! mu insp* szKolny p. Ossowski, sekretarzował 
p. Kowalczyk. Cele i zadama Towarzystwa wyjaśni? ks. 
prob. garn- Łęga* Do Zarządu wybrani zostali: ks- prób- garn. 
Lega, przewodniczący, pp- insp. Ossowski, Kowalczyk, Ko- 
nttzcr, Jaroszewtczowa, ks. dyr. Jaranowski, ks- Pęczek, ma* 
jor Gąstorowski.

Po zamknięciu zebrania zapisało się kilkadziesiąt osób 
na członków Towarzystwa-

#
—** Z KONFERENCJI W SPRAWIE ZNIESIENIA DRO* 

ŹYZSCY CHLEBA. Dla wyjaśnienia pewnej nieścisłości, za­
szłej w sprawozdaniu z powyższej konferencji podajemy, że  
pogląd, jakoby giełdy zbożowe były czynnikiem destrukcyj* 
nym w walce z drożyzną, jest naszym poglądem a nie jakby 
mylnie można było przypuścić, poglądem p* dyr. Ostrowskie* 
go (z Młynów Grudziądzkich).

— KWESTJA CHLEBOWA. Jak się dowiadujemy ?. 
kompetentnej strony od czwartku będzie można prawic we 
wszystkich piekarniach dostać chleb Stuprocentowy- Cena 
zostanie dop ero podana po kalkulacji, która zostanie usku­
tecznioną dopiero w środę,

— KRONIKA POLICYJNA. Aresztowano 2 prosty* 
tutki za przekroczenie przepisów policyjnych i pewnego oso* 

j fcnika z Poznania za kradzież. K r a d z i e ż e :  W nocy z 
| dnia 1 na 2 bm. skradziono p. W* Koiwiekicj jedna pierzynę 
l wartości 100 tysięcy marek i p* Figuralskiemu 1 wózek rę=

jenie, 2. Odczytanie protokułu z ostatniego zebrania, 3* Uchwa­
ła rezolucji, 4. Sprawozdanie rewizorów kasy*, 5, Sprawo* 
zaanie komisji zabawowej, 6. Sprawozdanie komisji sztan* 
darowej, 7. Wybór Zarządu, 8. Przyjmowanie nowych człon* 
ków, 9. Wolncf glosy-

Wobec bardzo ważnych spraw przybycie wszystkich ko5 
nteczne. Zarząd*

Z Pomorza.

się na najwyżej 1% miliarda marek. Sama sieć jak i [ pzny także wartości około 100 tysięcy marek, 
stacja w Grudziądzu będą także kosztowały około 1 
miliard marek. Uwzględniając wtedy już koszta, które —** Wspomnienie z czasów niewoli. Kto u nas na
jeszcze powstaną aż do zupełnego ukończenia budowy, jj Pomorzu mieszkał i cierpiał za czasów prusk:ch, kiedy 
kalkulować będzie można cenę prądu na najwyżej na 120 < rządy u nas sprawował ekscelencja v o n  J a g o  w.
mk. od kw. godz. Gdy doliczy się wtedy jeszcze straty 
u  sieci wspólnego napięca, w transformatorach i prze­
twornicach. koszta administracyjne i straty _ w sieci 
miejskiej, do wysokości około 170 proc., to obliczyć bę­
dzie mogła elektrownia tutejsza cenę prądu na 300 mk. 
za kw. godz* Elektrownia grudziądzką próbkuje 
rocznie 3,6 miliona kw. godz.; więc już sama ta cyfra 
wykazuje, że kwestia połączenia z Gródkiem jest bardzo 
ważna, i nie powinna być odrzuconą.

tego zainteresuje niewątpliwie notatka, podana przez 
szczerą wielbicielkę starego regirae'u pruskiego „Wei- 
ehselztg-" kwidzyńską, wedle której odpoczywający w 
Rostoku na laurach po swej pracy antypolskiej b. na- 

| czelny prezes Prus Zachodnich, rażony został parali- 
| żem. W notatce tej zaznaczno, że 70-letni ten starzec, 
| który przeszło dwa dziesiątki lat jakoo prezes regencji 
j w Poznaniu i Kwidzyn'e oraz jako naczelny prezes w 
| Gdańsku stał wiernie w służbie „der deutschen Ost-

n  ‘ i t a '• j  —rcŁ-oin-ir ( mark***. z uczuciem bólu śledził „smutne !osy“ dzielnicyPowstałe wątpliwości co do korzyści, które zyskałby nQ . tQ naturaInje przyczyniło s-ę do jego choroby. _
tui. p rzem yj przez tę akcję,• Dnlatnw I Ula nas wspomnienie to niechaj będzie bodźcem do
S f t U f J  ' W a n ia  na posterunku f wytężonej pracy dla Ojczyzny,ski przez odpowiednie wy.iaśti;enia.

Silniki będące obecnie w' używaniu nie będzie po­
trzeba przebudować, elektrownia tutejsza prąd z 
Gródka przetwarzać będzie na prąd stały specjalneml 
przetwornicami*

W końcu obrad nie powzięto konkretnych uchwal, 
lecz postanowiono w styczniu urządzić nowe zebranie, 
by wtedy, po odpowiedniem poinformowaniu całego 
społeczeństwa miasta i powiatu o korzyściach tej 
akcji wysłuchać wolę korzystaiącego z urządzeń elektro­
wni obywatelstwa i przystąpić wtedy do urzeczywist­
nienia tak korzystnego planu.

Nadmienić należy, że akcję e!ektrvfikacji w Grodku 
poparły także Banki Lwowskie pożyczką w wysokości 
200 nrhonów marek.

Wiadomości bieżące*
K a le n d a r z :  Środa: Mikołaja tUk. W*chód słońca 7.56  

zachód 3.45 . Wschód księżyca 6.9, zach. 9.7.
<5b

RIBLJOTEKA I CZYTELNIA T. C. L. otwarta w dni
p ow szed nie od godz. 5—7, dla dzieci w  środ y  i s o ­
b oty  od godz. 4—5.

&
MUZEUM otwarte w środy i soboty od 12—2, w nie­

dziele i święta od 1!~2 godz.
Sb

_**  TEATR MIEJSKI W GRUDZIĄDZU- D z i ś  w e
W t o r e k  urządza Dyrekcja T«atru Miejskiego dla s z a r y c h  
warstw przedstawienie popularne arcywesotej farsy „ S o *  
b o w t ó r“ po cenach do połowy zniżonych. _ Farsa t«, cie* 
szy ste ogromnem powodzeniem na naszej scente, czego 
dowodem frenetyczne oklaski przy otwartej scenie*

W ś r o d ę  przedstawienie szkolne ,;D z i a d y“ i „ W a r ­
s z a w i a n k a "  o godzinie 4*tej po południu. Dyrekcja u* 
prasza o wcześniejsze zaopatrzenie się. w bilety.

W e  c z w a r t e k  premjera 2 jednoaktówek, wypełnia* 
Jących cały wieczór. Pierwszą z nich będzie „P a n 13 e- 
n e t “, Fredry. Komedia ta należy do pierwszorzędnych pe* 
rei scen polskich. Główną rolę kreować będzie p. dyr I.an* 
ge* Resztę obsady tworzą pp. Drozdowska, Cichocki, IlcC* 
w tez i Szymańskt.

Następnie odegrają artyści wesołą tyrolską operetkę „P t o 
s e n  k i  T y r óTs k 1 e“ z pp- Palczewską, dyr. La.nge*m, Jóźr 
wickim, i Andrzejewskim. Tąńce tyrolskie urozmaicą ko* 
nieć operetki.

ażeby odeprzeć wszelkie, zupełnie jasne zakusy Niem­
ców zagranicznych i tutejszych, zmierzające ku oder­
waniu Pomorza od Polski.

_ ,s *WAKACJE ŚWIĄTECZNE. Na mocy rozporządzę* 
n!a ministra W. R. i O* P*, Kum anieck tego, ferje świąteczne 
Bożego Narodzenia w szkołach trwać będą od dnia 22-go 
grudnia br* do dnfa 2*go stycznia 1923 roku włącznie. Za3 
wieszenie nauki nastąpi dnia 2ł*go grudnia, podjęcie lekcji 
3-go stycznia* (

—** TYTUN I PAPIEROSY ZNOWU DROŻSZE. Pisma 
warszawskie donoszą, że z dniem l*go grudnia obowtązują 
nowe ceny pa papierosy i tytonie. Nowa zwyżka wynosić 
bedzie 60 procent cdi ustalonych na miesiąc październik. 
W niespełna dwa miesiące ceny papierosów i  tytoniu pod* 
skoczyły tedy o 110 procent.

Ruch towarzystw.
—(rt) TOWARZYSTWO ŚPIEWU „MONIUSZKO"- Na

sobotniem miesięcznem zebraniu uchwalono iednogłośnie, tż 
lekcje śpiewu odbywać się znów mają 2 razy w tygodniu i 
to we wtorki i czwartki o godzinie 8-mej wieczorem w Ba* 
zarzc* Wyrażono też z wszystkich stron życzenie, aby człon 
kowie odtąd regularnie na nie przybywali i lak przyczynili 
się do utrwalenia bytu oraz rozwoju tyle pożytecznego Tow. 
Dz:'ś, we wtorek proszeni są członkowie i goście do Bazaru 
na wspólną kolację, przyczem spodziewamy się licznego u* 
działu*

Cześć PieśnU Zarząd.
—(rt) ZEBRANIE FILJI RZEMIEŚLNICZEJ CHRZĘŚCI* 

JAŃSKIEGG ZJEDNOCZENIA ZAWODOWEGO odbędzie się 
w piątek, dn*a 8 grudnia o godztnie 2*giej po południu w ma­
łej salt Bazaru przy ulicy Moniuszki. Komplet członków po* 
zadany* J Zarząd*

—(rt) ROCZNE WALNE ZEBRANIE TOWARZYSTWA 
NAUKOWEGO W TORUNIU odbędzie się we wtorek, dnia 
12 grudnia br* o godzinie 17*tej w auii gimnazjum męskiego 
w Toruniu z następującym porządkiem dziennym: 1* Spra­
wozdanie Zarządu, 2,SprawO obchodu 450-tej rocznicy Ko* 
pernika, 3. Wybór nowych członków Zarządu wzgl. zatwier* 
dźgnie kooptowanych, 4* Odczyt p, dra. Gracza z dziedziny 
biologii, 5. Podwyższenie składek, 6* Regulamin nowoutwo* 
rzonych sekcji Towarzystwa* O liczny udział członków prosi

Zarząd*

—(rt) WALNE ZEBRANIE PRACOWNIKÓW POCZT, 
TELEGRAFÓW I TELEFONÓW KOŁA MIEJSCOWEGO 
GRUDZIĄDZ odbędzie się w niedzielę, dnia I0*go grudnia o 
godztnie 3*giej po południu na sali Kasyna Obywtttelsktego w 
ulicy Długiej z następującym porządkiem dziennym: l.Zdga*

RADZYŃ. Towarzystwo Powstańców i  Wojaków
w Rywałdzie urządziło w dniu 29 listopada na salt P* Cichoc* 
kiego obchód ku uczczentu powstania listopadowego z uroz­
maiconym programem* Słowo wstępne o znaczeniu powsta* 
rjia dla naszej generacji wypowiedział prezes stowarzyszę* 
nia p- porucznik .Miryński z Gołębtewa dłuższą mowę o po* 
wstaniu, jego przebiegu i zakończeniu wygłosił nauczyciel p. 
Myjak z Gołębiewa, poczem odśpiewał zgrany kwartek „War­
szawiankę" i „Walecznych tysiąc". Deklamację, „Ave Pa* 
trta“ wypowiedziała z odczuciem p- Poznańska, poczem ode* 
grano jednoaktówkę „Posiew wolności" a następnie dwu* 
aktówkę „Dla Ciebie Polsko" (utwór p. nauczyciela Myjaka). 
Amatorzy wywiązali się nader zręcznie, a publiczność gorą* 
co oklaskiwała tak amatorów jak i autora obrazu scenicznego* 
Sala przepełniona, a czysty zysk, przeszło 100 000 marek prze 
znaczy się na potrzeby Towarzystwa. Przedstawienie po* 
przedztł pochód przez wieś ze sztandarem i muzyką wojsko* 
wą na czele. Całość obchodu robiła nader miłe wrażenie. 
Podziwiać wprost trzeba, jaką sumę pracy i mozołu dołożyli 
mistrz kowalski p* Szczepański i  p- nauczyciel Lamparski 
dla dobra sprawy, w kwartecie zaś obok rządcy stał robot* 
nik dominialny, uwidoczniła stę i harmonia stanów. Zgoda 
i jedność umożliwiły, że obok wyżej wymienianego Towa­
rzystwa- istnieją w Rywałdzie Tow. śpiewu i Towarzystiyo 
Ludowe pracujące skutecznie około oświaty kulturalnej i idei 
patriotycznej a całość tego wysiłku jest jakoby dojrzewają: 
cym*owocem z posiewu, rzuconego przez tamtejszego ks* pn 
boszcza. Os.

—** Czersk. (M i s j a.) W przyszłą niedzielę roz­
poczyna się u nas w Czersku misja św. mszą św. o go­
dzinie 7 rano, O godz. 8 nastąpi msza św. z nićmiec- 
kiem kazaniem. Msza św. dla dzieci o godz. 9 i pó? wy­
padnie. O godz. 10 nastąpi uroczyste wprowadzenie 
w procesji Ojców Misjonarzy do kościoła, poczerń- uro­
czysta suma z asystą oraz pierwsze wstępne kazanie. 
Po poi. o godz. 2 odbędzie się różaniec i pierwsza nauka 
dla kobiet i dziewic oraz -nabożeństwo do Przenaj- 
święt.zego Sakramentu i druga nauka dia kobet i dzie­
wie* Pierwszy tydzień przeznaczony jest wyłącznie 
dla kobiet i dziewic, drugi dla mężczyzn -i młodzieży. 
Co środę i czwartek odbędzie się spowiedź w obyd­
wóch tygodniach przy udziale księży zamiejscowych.

—** Chojnice. ( O b c h ó d  r o c z n i c y  1 i s t o p a -  
d o w e j )  odbył się tutaj dnia 29 bm. na sali p. Janu­
szewskiego. Słowo wstępne wygłosi! p. prof. dr. Ja- 
strzęblec-Toboiśki. Koło Miłośników Sceny odegrało po 
kilku zaledwie próbach świetny dramat. Rydla: „Na 
Zawsze.11 Wyróżnili się w  grze zaszczytnie pp. Tom­
ka, Otomański, Herman i Łubkowski. Referat o pow­
staniu 1830-31 r. \Vygiosii redaktor Gońca Pomorskiego 
p. Stefan Hoffman. Salą przepełniona była publiczno­
ścią

—** Kościerzyna. (Z t a r g u . )  Na piątkowym tar­
gu płacono: za funt masła 2500 mi;., za mendel jaj 2200 
mk., za owoc litr 8(1—100 mk., za gęsi funt 1000 -1200 
mk*. za króliki sztukę 1500 mk.

Z calef Polski.
—■** OSTRÓW- . (Zbrojny napad bandycki). Już od

dłuższego czasu szosa między Słupią a Roninem była termem 
napadów bandyckich. Alarmowana policje mimo poszukiwań 
natrafić na ślad bandytów nie mogła- I oto w poniedziałek o 
godzinie 7*mej wieczorem na szosie tej dokonano znów zbrój* 
nego napadu. Na wracających z jarmarku w Słupcy kupców 
napadło 5 uzbrojonych w rewolwery bandytów. Celem prze* 
straszenia jadących bandyci dali salwę z rewolwerów, wsku­
tek czego 1 ż  jadących Jakób Morgenstern został śmiertelnie 
,raniony. Napadnięci poczęli błagać bandytów by darowali 
im życie, ofiarując w zamian swój dobytek.

Rozwójnicy kazali wszystkim jadącycm w ysiąść z fur* 
nek i przystąpili do osobistej rewizji- Zabrali jadącym kil* 
kaset tysięcy marek gotówką i garderobę* Zagroziwszy stru* 
chlałym kupcom śm:ercią, gdyby ci zawiadomili policję, 
bandyci sk:'erowali się w sąsiedni las i zniknęli.

Kupcy udalt się do najbliższego posterunku policji, gdzie 
opowiedzieli o caiym zajściu- Do rannego zawezwano leka­
rza, który udzielił mu pierwszej pomocy, zaś zmobilizowana 
policja udała się do lasu na obławę. Ktlkagodzinne poszuki* 
wania chociaż w najgorszych warunkach dały jednak po* 
myślny skutek i wszystkich 5 bandytów udało się schwytać 
t odstawić pod silną eskortą do w ięzienia. Podczas badania 
bandyci przyznali się do imkrynrnowanego im czynu, gara;: 
wielu innych napadów* Okazało się, iż są to internowani w 
obozie w Słrzałkowte ukraińcy, zeznali przytem, iż  niejedno* 
krotnte już korzystając z ciemności nocnych, wydostali się 
z obozu. Broni posiadali pod dostatkiem, gdyż wykradli ją 
u pilnujących ich władz. W szyscy staną przed sądem do­
raźnym.

—** WARSZAWA. (13*letnltt samobójczyni.) Z czwari- 
ku na piątek o północy pogotowie ratunkowe zaalarmowane 
zostało, tż na Pradze przy ulicy Brukowej nr- 35 targnęła sie 
na życse I3*letnia M* Szym* napiwszy sie sublimatu. Po u- • 
dzieleniu pierwszej pomocy przez lekarza pogotowia, młodo* 
cianą samobójczynię przewieziono do szpitala Przemienienia 
Pańskiego*

Sprzeczka sióstr rniędzy sobą o "błahą zresztą rzecz, przCz 
co zostały skarcone przez matkę, stała się powodem do tar­
gnięcia się na życie.

Do samobójstwa przygotowała się z całą drob*azgowoś* 
cią: przywdziała św ieżą suknię, utrefiła włosy i po skreśle* 
niu ltstu do rodziców, położyła się do łóżka i  z całym s*n»~ 
kojem wypiła większą ilość sublimatu*

Gdy jej niesiono pomoc, odpychała od siebie wszystkich*' 
twierdząc, że musi umrzeć.
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Sprawy spoleczai-oaspodarcze.
- H A N  K L ,

— Nadzwyczajne zebrani*? Towarzystwa Związku Kup* 
ęńw Pomorskich odbyfo się wczorai wieczorem o godzinie 8 
Zagaił prezes p- Marchlewski, który w swem przemówienia 
Uznaje, że społeczeństwo tj- konsumenci w tym wypadku znaj* 
dują się z powodu drożyzny w przykrem położeniu, ale nie 
z  winy kupca lecz z pcwodu nadmiernego obtrżenia kursu 
parki _ polskiej. Następnie omawia sprawę oświadczenia 
zorganizowanych kupców.

Wybi ano specjalną komisję, która to oświadczenie zre­
dagowała-

W tym czasie wygłosi? dalszy referat organizator Po= 
!aków*Amerykan p. red. O s a d a ,  który wyraził zadowoie* 
nie z tego, źe Pomorze się tak szybko odntemczyło t zarazem 
wyraża nadzieję, że przy pomocy silnie zorganizowanych 
Amerykan będzie można ratować mienie polskie na Pomórz', j 
Referent prost o poparcie jego poczynań, prośba jego zna­
lazła posłuch zarazem u prezesa, tak i też u wszystkich człon 
ków.

Po referacie p. Osady rozwinęła się ożywiona dyskusja, 
jy.której we większej części pomyślnie się wyrażano o akcji 
^jodjętef przez referenta.

.Następnie poseł p- K r. zy w i ń s k i  dał pogląd na obecną 
sytuację polityczną i na podział prac w klubie posłów, nale* 
zących dó stanu kupieckiego. Pozatem posei p. Krzywtński 
wyraźnie zaznaczył, że obok obrony kuptectwa będzie bro* 
pił w równej mierze od wszelkich krzywd cale obywatelstwo 
bez wyjątku-

Referat przyjęto oklaskami.

Pan dyr. P o s z w i ń s k t  omawia! sprawę poruszaną w 
Sejmie dotyczącą zamierzonego przedłużenia 8-godzin»,ego 
dnia pracy, podzielając s:ę również z zęoranymt najśwież* 
szemi wiadomościami z Warszawy.

K O M U N I K A C J A .

— Statystyka ruchu na koiejaoh państwowych. Mi-
r isterjjm koiei komunikuje następujące dane za kwartał 
lingi 1922 r., dotyczące ruchu na sieci kolei państwo­
wych:

Ogólna długość eksploatacyjna Iinji kolejowych 
wynosiła 16 237 k!m., po potrąceniu zaś odcinków zam­
kniętych dla ruchu 15 941 kim. p rzebieg pociągów ruchu 
osobowego w ynosi 10 711,150 pociągo-klm. ruchu to­
warowego 8 076 029 pociągo-klm.

Przebieg wagonów taboru osobowego wynosił 
300 477 013 osio-kim., wagoi.ow taboru towarowego, 
ładowanych 411669 486 os:o-k!m, próżnych 199 961 026 
osio-klm. Przebieg ciężaru pociągów (brutto) ruchu oso­
bowego wynosił 2 400,190 000 tonno-kim-. pociągów ru­
chu towarowego 4 187 967 000 tonno-kim. Załadowano 
na stacjach kolei polskich 656398 wagonów*. Przyięto 
od kolei zagranicznych 170 381 wagonów ładownych.

Dane powyższe obejmują 8 dyrekcji koleiowych, 
a mianowicie: warszawska, radomska, krakowską,
lwowską, 'stanisławowską, poznańską gdanssą j wileń­
ską.

— Nowa podwyżka taryfy kolejowej. Państwowa
rada kolcowa na posiedzeifu w dniu 27 bm. zadecydo­
wała podwyższyć taryfę kolcową, zarówno osobową, 

i  jak towarowa o 60 proc. z ważnością od 1 stycznia 1923.

S P K A W K  P I E N I Ę Ż N E .
-  Podwyższenie ceny emisyjnej pożyczki złote*

Ministerjum skarbu podaje do wiadomości: Rozporzą-- 
dzenem ministra skarbu z dnia c bm. została zmieniona 
od dnia 4 grudma br. cena emisyjna obligacii 8-procen« 

towej państwowej pożyczki złotej z roku 1922, a mia­
nowicie za poastawę oohcztnia przyjęto cenę złotego 
polskiego równą 2000 mk., co wynies'e: za obligację
wartości 10 000 mk. i 10 złotych polsk!ch cenę; 3000u 
mk., a za obligacje wartości 50 000 i 50 złotych polskich 
cenę 150 000 mit. ź-miana ceny emisyjnej została pla­
cówkom podana do wiadomości za pomocą okolnków 
telegraficznych i winna być przez nie. stosowana, tak na 
mocy tych okólników, jak również na podstawie komu« 
nikatu prasowego.

Zagranica,
L  Opłaty wywozowe w Auscrjł. W Austrii został* 

wprowadzone następujące cła wywozowe na artykułv-.$ 
które interesuje PolSKę: rudy 0‘80 K. a., magnezyt 0‘60 
K. a., masa drzewna 0‘80 K. a., odpadki kauczukowe 3 
K. a.„ stare żelazo 0‘80 K. a., odpadki papieru maku­
latura 1 K. a.,. Podane taksy rozumieją się za 100 kg. i 
są płatne w złotych koronach austriackich wzgl. w 
banknotach z odpowiednim agiem. — Obecnie według 
urzędowego kursu przerachowania ( K. u astr. w zło­
cie równa s i  15 000 K.

Drukarnia Pom orsk? Io w . Ake- Grudziądz.
Za rediikrie: !ssvdor ftredrid
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m- wilka -m

z l a s ó w  l i t e w s k ' « h  
osw ojonego. W ia io m o sć  

Ciruiziądz Cytadela  
n B|or Perenc.

Poszukuj* się na eta 
łą pracę dzielnych.
pomocników
slolarakich

na dębową robutę, Pl»-
cv 600—600 juk. na go­
dzinę iZgł do GlooTl 
Pomorsk, pod nr 4677.

Poszukuję dla mej 
siostry (29 lat), owó«« 
wialej niedawno, po. 
sądy jako

D o  s p i  z e d ł i n i n  r
'juaszcz ula chłopca 

10- 12 lat i 
ubranie granatowe 

Bządowa 8, 1 ech. 4673

na jakim majątku z ,:m- 
SKim. Ła-kawa zgło­
szenia do Głosu Pomor­
skiego pod nr. '4660.

ri.00B nirk. i j f j
Z w i ą z e k  . O b e r ż y s t ó w

n a  Romera*ij.
Wszystkich oberżystów na Pomorzu, 
będących w posiad łam  honcesn na 
wyszynk, zaprasza się n.niejszem na

Z siowo iu w yjazdu  1 (ni zwróci paszport 
sprzedaje sle f4664 ' /S lj^ '°riy dnia 23. X i.
a i s  to  u tra iia . mm. i

d o sz fc ia ,z e g a r,lu s tro ! .. i-w e
i ioiie rzeczy-

Toruńska 331., ]ęw*s'r

ulica Chełmińska nr 1,:

Iitfdzwyczaiiis zebranie m u n
do G r u c S iią i ia ,  s p r z e d a  L e * n k e  i  W w ilB s I ls iS l lS

I

Odbńska Szi f.eroia Szic
i PoSwsir Loslr sp. z cgr. o. 

CderJi-W rzeszcz, Kestanienweg (fl Tel. 2069.
(Dsnzlger OlaSechleiferel an 1 SpJegelbjflegerei 
CL m b. H. D«nz'g L^ingiunr Ku-tamenweg 4e)
Wyrabia lustra najrozmaitszych Melkosci do 
m e b li  i dekoracji ź wiasoego i powie-zonego 
szkła i lusterka toaletowe na deseczkach z śrub 
Irimi szklanemi, w ykony«r fazy ua tzybach 
lustrzanych i z«jtc aiuycb do mebli, dekoracji, 
wo^Ce na s*kł eh dla celów techniczno-buio- 
Wlanych i srebrny stare i nowe lustra. Ttrnun 
rytcónsnia jakralurAtszy. Kcrespondoncia polska.

B iało  lak eruWaoa

g sypia! k a
źeleiiu p ece. 
leiazne lóźas, 

kucunia wesllahea 
lustro i M  in>i2 

rzecz? sprzedam,
także oddam  3 piw nice. 
K oszarow a 12, podw.
Od 9 do 1 godz, 14629

odbyó się roajace w  ( jo n ie d a tia le lt  
d n i?  11 g ru d n ia  .9 2 2  i oku ,

sprzed' południem o godz. lO ^ te j do 
Hotelu pod „ Z ł o t y m  L w em *. Na 
porządku dziennym ba-d^o ważna 
sprawa: Założenie protestu prie-  
c iw k o  u s ta w ie  a lk o h o lo w e j .

Ponieważ rozichodzi się tu  o byt 
lub mebyt, zatom gremjalny u d z ia ł  
pożądany. Z a r z ą d .

Pepwftofiiiifi
(urza/lzenie sklepowe) 
oszklone i bez oszklenia 
nadające się dla każdei 
óranży. częściowo lub 
w całości natychmiast

d o  s p rz e d a n ia .

uiicn 3 go Maja ar. 37. 
Telefou 777, (3758

Dobrze utrzymany

m a a r e ż
(roswerk) 3 konny ua 
sprzedaż. Łaskawe zgło­
szenia do Głosu Pomor­
skiego pud nr. 4664.

s p r z ę c i
R edzyn, W y bud.

S a n k i  do p olow a­
n ia ,  dzw onki, m a ­
szyna do r z n ię c a  
sieczk i z zapęde.n  
ręcznym  na sprzedaż 
Chelcnińji-a 70. (4663

Miocaraia
na p-rę koni jest-do 
sj *  dal1". Franc.szek 
Kle n Dobre, poczta 
Nowe. i 4667

S p r z e d a m :
szarą suknię sukiennąna 
.bg. 42/44 eżęrwuno wy- 
szvw aną za 65000 mkp , 
eiemno-zieluuą kurtkę 
suk eoną 40000 rn., koł­
nierz lisi i mut^ę (no­
szone') za IuoO 0 mkp.. 
mun do l i nę  (z czasów 
przedw.) 30000 m. Oglą­
dać można przedpoł. od
10 - 12 , Mick ćwicz* 23

Urządzenie 
4672 sklepowe
as sprzedaż. Długa 9 JU

optr. ztoto i kautcz. prac
sru k a  p o sa d y .
Iłaskawe Zirł. do Ctosu 
Pomirsu. pod nr. 4664.

ZaguMny udsd
z nap sem Józef Kiep 
umeważn a się nuięj- 
B/em. (4658

Dobrowolna
ficy ta c ja

W  c z w a r t e k ,  d n i *  7  g r a - 
d n ia  rb  . o podz. 0 przfidpoł
łp rż©  a w f t c b o d ę  n a d ; n g io m  
po d w ó rcu  P Wa$« h k ie g o w  
M obal u  n a s tę i u jąoo  (.trzód-

Poszukujemy
2  d z ie ln y c h

ślusarzy
Bracia W acław scy

warsztat ślusarski 
i in-talatyjujr 

Grudziądz, 
Kwiatowa nr. 9. (4670

m io ty  w drodze pub l ' '- n e j  
In yfcscji z a n a ty c h m ia  to -‘i\

k a n a p ę  ,w erf yK oz In s tre ia  
s tó ł do  K anapy. 4 k tz e sJa  
IrzGinowe. 2 «zafv do rze­
czy, 9 in n y c h  k rzese ł Btó| 
do ro z c ią g an ia  aiół k u ­
ch en n y . d uża  zmięcie., m a­
szy n a  do go tow an ia  zp rzy - 
nalG Źytośoiam i, o raz  in n e  
p rzed m io ty  4t 7fl

Ż A R Ó W K I  ~
elektryczne przepalone

•iia p r a w ia
„7 . A R E K“

Raprezenl ncja Sobecki 
Poznań, Młyńska nr 9.

S i i z f  l a w f K a
Leśniczówka Park miejski

w ieczorem  e lektr. oświetlona. 
3749 Fraacuzek Sau«.eltcr.



Od wtorku do czwartku b iy n n j  w łoski film

U cieczka przed światem
Najwsiatralsze arcydzieło włosHei wytwórni w 5-ciu aktach.

dla cgromsiego powodzenia 
od poprzednik- Bfol0npi"anv,

ddpiei- w pjaW nafciiizie.

Wezwanie i
W  sprawie karnej przeciwko Emailowi Klan- 

riowi ie  S.anjeowaldu o przemytnictwo — Izba 
Karna Sądu okręgowego w  Grodzią izu wzyna  
Emna Klanua ze StaDgenwaldu aby do dni 
d-miu oświadczył fię na wniosek Prokuratury — 
uznania za przepadtą rękojmię w kwocie 200, 00 
mk. na jtfjS?cz Skarbu Państwa — a żioźoaą 
przez Panlinę Klanu i to po rnyś i § 122 pfe.

Ponadto wzywa się p, Emila Klanu- aby 
dnia 10 stycznia 1923 o gedł. 10 przed połu­
dniem do rozprawy głównej przed Izbą Karną 
Są u O krę owego w Grudziądzu nl. .Rządowa 
raia 2 i się stawił — w skrawie orzeczona kon­
fiskaty zakwestionowanych w Urzędzie Celnym 
w Wielkiej Ty , ąwie a >o kwoty 274:500 mk 
i 475 mk. n ergi. po myśl: § 4 S * k .  — 2bJ 633/22.

Grudz ądz, dnia 17’ listopad* 1922. [3756

ProSurarpr orzy Ssdzt Slrdijowyni,

K o n k u r s *
Ol 1 stycznia 1923 r. jest do objęcia przy 

tut. Miejskiej szioie handlowo przemysłowej

posada nauczyciela
do prze imlotów przemyśli wych (rysunków za 
wodowych, trch .:ki i kaisulacji przemysłowej).

Poucrj ponlug Ust. z dn a 13 lipca 1920 r. 
o ui oaażtjiu nauczycieli, dyrektorów itd s.e 
dusch ezkół zauod^wych

Zgłoszenia z życii,ryjem i uwierzytelnionymi 
O-dp sami :-/* a e. i w ha leży st erować do tut 
Ł agistra tu  do 12 g iu  !n a br.

G n i e z n o, dnia 29 listopada 1922 r.
M a g isti 3744

Beezki od śledzi
n  dobrym  stanie

3740] k u p u j e
’■ \

A L F R E D  M O D D E  L S E  E
Telefon nr. 847 t r u d .  ląc z Droga Łąkowa 11

■lUłHiiłHiiiiiiitiniiiiiiiiiiiiiiiiiiiitiłiiiiiiiHEiiłiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiniiiiiniiiitiiiiiiiiiiiiiiiin
l is ? ©  
k p p f t ó  
tch ó rż tg  
w y d r y

i płacim y nctjwyzdze ceny rynkow e

z a ję c z e  
k r ó l i c z e  
wIś ł *  kc ttskie

3733

gjjj| C entrala Skór To w. z*kc. G rudziądz
ulica Bracka 12. Telefon 743.

7S%k^s sssssflEÓ&s ł  M

Teraz jeszcze czas!
Sprzedajemy nasze z-pasy d«iś 
znacznie tan ęj aniżeli jebli-śmy 
w stanie zakupić nowe zapasy.

Pftfa siąskiB
modne lasony 85. — TS.OO© 
z welir-u 115. — . 9 5 .0 0 3  
z  ang. towaru . 1 1 5 .0 0 0

talki ciepłe
45. — . . . . . 32.004)
Kartki u l łotrze • • 118-060

riStre

fartfury miiskir,
szewiotowe 68. 5 3 .0 0 0
z dobr. bost. 150. — IIS .O O ^1 
z kojagamu 150 1 2 5 .0 0 0

S p in ie
Łamg 42. — . . 3 2  0 0 0  
rcbutniczt 7.500 . . 6 .5 0 0

P alta  dla ch ło p có w
20.000, 17.000 . i . . . 1 6 .0 0 0  mk.

fzm e ch e ! R ozn er
jWybłcfciego 3' Grudziądz Wybickiego %
3692)

Od dzisiaj nocząwczy dramat sensacyjny
pod tytułem: Kino

Między Biebem u ziemią A l  1 0 I I 0
czyli V v  JS"

V a r i e t e

¥  p iątek  «• god zin ie  3 ‘/a po pefusfaugu

'̂islfeis przestawienie
r t l  gl -ci szra © o i

tt piątek o gotłzjnie 2-g»tj po południu 
(3754 D y r e k c ja .

f.% A. .»■,  ̂•• • -Vy'̂ I-.v'-5/rV ę.: - K V ’ •

1 W i e l o p o l s k ą  
f a b r y k ę  b i « r l i z n y

W, BAICOWSKi '
tpi. 25-77. P oznań , Pocztowa 1 .1

ą b i: BIELIZNA
Koszule dzienne, wierzchnie, 
spurtowe. nomie, koła erzyKi, 
półiioszuiki. manie ety białe 

i kolorowe, gsrniiurlti.

Tel. 25-77

Koszule damskie dzienne, 
nocne, gannturj kombinacje, 
ha,ki, kaitUDiki, u  ntalocy 

pcds!aniki.
Bielizna a a usd sol i niem owląt. , 

WyKonanie w łasne i pierwszorzęd. Spizeual tylko hurt

N a ju p o r c r .y  w s z y  (2334A
boi g ow y r m igreną
u su w ają  proszk i /, kogutk iem

m a m o n o  n & aw ośm *
i. p r z e d a ją  w B S y s t k ie  a p t o k i  )  d r o g e r j c  

HUHT. U m brait & Co, Poznań

Z a g i n ą ł
damski iloiy zegarek

ze złotą śm iec ił
w droaze z gimnazjum klasycznego (ul. 
Mickiewicza) do hotelu pod Lwem (Trze­
ciego Maja) — Uczciwy znalazca war­
tościow ą i pamiątkową zgubę zechce ją 
oadać za bardzo Wysokiem wynagrodze­
niem do Ekspedvc]i Głosu Pomorskiego.

P r ó ż n y  fiioJcóf
do wynajęcia <j4662 
ul. Słowackiego nr. 19

Mieszkaftle
3 uolfoje z kuchnią za­
raz do o idania. Oferty 
do Głosu Pomorskiego 
pod nr. 4656.

P n k o j  u m e b L
do wynajęcia, (465/ 
ulica Lipowa nri 63.

Poszukuję

eierzkuSa
3—4 pokoiowego z w y­
godami bez un sblowa 
ma, Oferty do Głosu 
Pomorskiego nr. 4675

H o t e l i k  o c z i a i
ulica  M lC K le w ic z a  nr. 26 . 

W  środę, d n ia  6. 12. br.

Kiszki 7L Irapustą
0 licznj udział upn.sza l3l«8

A . K . l e r .  goapodsr.

Ż a lneg o  i doświadczonego

E le  I r  o »
m o n ^ i c B

obeznanego z wszelkie- , 
mi pracami instalacyj- 
nemi postukuje zaraz  
lub od 1 stycznia 19k;3

Elektrownia Bielska 
w Brodnicy (Pomorze)

3755

O s ie  d o  w o z ó w  o r a z  s p r ę ­
ż y n y  d o  p la tfo r m  i p e w o -  

z e k , o b r ę c z e  n a  k o la  w r«? m a lt . 
d a ertik ., k o ła  d o  w o z ó w  u ż y w a n e .

W y m i a n a  I z i  k u p  s t a ­
r e g o  ż e l a z a  I m e t a l i .
Płacę ceny warszawskie! \ .

S .  l o m t > l i r t s k i ,  G r u d z i ą d z
ulica Koazuuwa ar. 7, 14660

3ffF~ O tw a r c ie  in te r e s u  i
Niniejszem podaię do L ik . wiadomości, że w środę, 

dnia 6 bm. otwieram przy ulicy S  majs* wr. 2S

S K Ł P T  D E L I K A T E S Ó W
Starauiem mojetn będzie, pizez dobry towar i rze- 

teluą obsiugę zaskarbić sobie zautaaie i zadowolenie Szan. 
moich odbiorców. Z poważaniem

1 /3 0 1 ?  C i ó g a
4668 3 M.uja 25

saBmammss^ m
n  Pow orzsnka. m

W ‘jrodę, onia 6. btn.

K I S Z K I  |
własnego w yrobu 141

■  - a  rodzaj warszawski

Mychmi?$t na sprzedaż: |
b u f e t ,  d u i y ,  e l e g a n i ż F e g o  w y -  
ro b u y  z  a p a ^ a łe m  d o  p iw a , s z a f a  
p s z k lo r ia , e le g .n r y r o b s  5 0  krz@ 5e(, 
12 s t o l ik ó w  m a r m u r ó w .,  2  p o ­
w ie s z a ł  :i ńo g n r d e r o b y ,  4  s io l y  
m a r m u r o w e ,  5  ła w e k ,  p lu s z e m  

k p y ty o n , s z a f a  d o  lo d u  itp .
Wszystko dobrze utrzymane i  nowe. (3761

Bana Ojskntow;, dddziai Niarogard.

Opłatki
wigiliijL. e

nabyć można u kościel- 
uegc p. Sosuow skleso  
przy jarzę. f4tib5

k r a w c o w a
przyjmie |Bszczs do szy- 
e a płaszcze, kostjumy 
i 'ukn ie jak rówmet 
ubranka dlu chłopców. 
Koszarowa 20. w pod w. 
1. ptr lewą ofic. (4661 

K raśn ick a ,
Poszukuje się na 3 

miesiące za wysokim, 
procentem

1 mil jon
m arek

do większego interesu. 
Gwarancja zapewniona.

Ogłoszenia do Gło> 
su Pomoisk. ar. 4671


